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We Wtorek dnia sg. Lutego 1815. 


Wiadomości kraiowe. 


Z Wiednia d, 20. Lutego, — J. C. K. 
Apostolska Mość wyszedłszy zupełnie ze 
słabości, dla którćy przez krótki czas z poz 
koiów swoich nie wychodził, raczył d. 17g0 
b. m. dadź prywatrą audyencyę obecnemu 
tu Xięciu Wellingionowi, Król. Aogiel 
skiemu Ambassadorowi przy Dworze Fran- 
cuzkim, a teraz przy Kongressie tuteyszym. 
Ambassador Angielski Lord Stewart przed- 
stawił Monarsze tegoż Xięcia, który miał ho= 
nor oddadź mu swóy list wierżytelny. 

Powszechny Kodex cywilny, ogłoszony 
r. 1giig0 w PaństwachAustryackich, zas 
prowadzonym będzie aa mocy naywyższych 
Putentów, począwszy Od dnia 15. Maia 1815g0 
w należących niegdyś do Prowincyi Llliryy- 
skich Cyrkułach: Villach, Laybach, 
Neusztadtli Adelsberg, a w należących 
do brzegowych Kraiów Cyrkułach, Gorycyi 
Istryi i Fiume, tudzież w Tyrolu i Vo» 
rarlbergu od 1. Lipca r. 181580. : 

Z nowo wcielonych Weneckich i Me. 
dyolafskich Prowincyi, tudzież z T yro. 
lu, pezwolono wywozić zboże de dawnych 
Austryackich Kraiów, przyczćm iedoak prze 
pisy celne zachowane bydź powinny, Dawne 
Austryackie Prowincye, mogą takoż z temi 
nowo-wcielonemi Kraiami w tenże sam sposób 
handel zbożowy prowadzić. , Prócz tego zos 
stał przywóz wina Fiumskiego za opłatą 
36 kr. od wiadra, tudzież innych, po różnych 
mieyscach zwyczaynych należytości, we 
wszystkich C. K. Prowincyach pozwolonym. 

Wiadomo, że w roku i$13tym przeszła 
była tmorowa zarsza z sąsiedzkich Krcąiów 
Tureckick do W. Xięstwa Siedmiogrodz. 
kiego, gdzie iednak przez naypizyzwoitsze 


zapobiegi w krótkim czasie wytępioną zosta- 
ła. N. Cesarz i Król, skłonny zawsze na- 
gradzać szczególnieysze czynione Meoarchii 
usługi, raczył wszystkich Urzędników cywile 
nych i woyskowych, którzy się do wytępies 
nia owóy zarazy naywięcćy przyłożyli, « 
sposób dla nich zaszczytny wynagrodzić. 

Obywatele wolnego miasta Frank fór: 
tu nad Menem, przysłali C. K. Radzie na- 
dwornóy wojennćy 300b talarów w śróbrze, 
a Obywatele wolnego miasta Bremy 2215 
ZR. 18. kr. w W, W. na wsparcie wdów i 
śierót soległych w bitwie pod Lipskiem Aue 
firyackich żołnierzy; tudzież tych, którzy w 
piśy : ny i kalectwo odnieśli. 

c Xiądz Jan Contravalie, żylący w 
Geryc yi, zasłużył się bardzo temu miastu 
i bliznim swoim przez to, iż za staraniem 
ipod zarządzeniem iego założone tamże dóm 
pracy, w którym przeszło 100 ubogich zas 
trudnienie, a g0 mieszkanie mieć może, 
Nadto założył ten szanowny Kapłan pod do- 
zorem dwóch nauczycielek we własnym swo- 
im domu szkołę dla 24 fierót płci żeńskiey, 
które każe uczyć czytania, pisania i religii, 
a które potém, gdy należytego wieku docho- 
dzą, w przyzwoite mieysca na służbę oddaie, 
Wszystko to opędza ón z swego własnego 
małego maiątku, z dobroczynnych składek t 
z dochodów pracy ręcznćEy iastytutów swoich. 
J. C. K. Apostolska Mość odebrawszy o 
tém wiadomość , kazał oświadczyć temu go- 
dnemu Xiędzu nayłaskawsze ukontentowanie 
swoie, i posłać 1000 ZR. w śróbrze dla sie- 
rocińskiego instytutu tego. 


Z Pragi d. 17. Lutego. -— Przeznaczony 
do ;tey' stolicy na osadę drugi pułk Włos 
ski, którego właścicielem został niedawno 
C. K. Jenrat Baron Merville, nadciągzął tu 
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„nadawno z Brescia pod dowództwem Put: 
kownika Deon. Należy to do wielu mą- 
drych urządzeń naszego Rządu, rozkazuiące: 
go tylu rozlicznym Ludom, aby przez tako: 
wę wzajemne przenoszenie żołnierzy zbliż yć 
mieszkańców Prowincyi ku sobie, i utworzyć 
z dich nakoniec ieduą tylko familiię Ludów. 


Wiadomości zagraniczne. 


Włochy. 


Pisma publicze zawierają z Neapolu 
wiadomości, według których Król Neapo- 
litański mocniey, niż kiedy, utwierdza się 
na tronie swoim, Większa liczba Neapoli< 
tabczyków bardzo dobrze poznaiąc korzyści, 
których Kray i Naród przez nowy Rząd sta- 
ły się uczestnikami, gorliwie do niego iest 
przywiązana. Siła woienna, będąca w dobrym 
stanie, sprzyia z zapałem Królowi, który ze 
wszech miar wiele uczynił dla ićy wzrostu i 
sławy. ; 

Czytamy w kilku pismach publicznych 
artysuł zawieraiący zdanie sprawy 0 Ukła: 
dach między Królem Neapolitańskim, Austryą 
i innemi Mocarstwami. Oto treść iego: 

,„„W Marcu roku 1813go rozpoczął Król 
Joachim układy w Wićdoiu przez Minis 
stra swoiego Xięcia St- Angelo. Uraził go 
był artykuł w Monitorze Paryzkim, w któe 
rym przeniesiono nad niego Wice Króla 
Włeskiego. Układy te stały się czynnieyszea 
mi dopiero w Czerwcu, gdy Król na mieysce 
KMięcia St. Angelo posłał do Wićdnia 
Xięcia Cariati i Pana Schinina, Margra- 
bisgo St. Elia. Podczas pobytu Cesarza 
Austryackiego w Czechach zatamowały się 
znowu układy, a Rząd Auttryacki ani słowa 
nie odpowiedział przez 40 dni na osilne żądania 
Hrabiego Miera, Mioistra swoiego w Nea» 
poi», ani. na Noty dwóch powyżey wspo- 
mnionych Ministrów. Nareszcie, gdy iuż 
Austrya połączyła się zupełnie ze sprzymie: 
rzonemi Nocarstwami, Xiążę Metternich 
posłał Hrabiemu Mierowi przepisy zawar- 
cia traktatu. Pismo to oddano Pełaomocni- 
kowi Neapolitańskiemu dla przesłania go do 
Neapolu przez gońca tegoż Narodu, gdyż 
się obawiano, aby gońca Austryackiego nie 
przgtrzymali Francuzi w wyższych Włosze:h. 
Goniec Xici Cariati iechał, iak sie umówioe 
no, przez Monachiium dla wzięcia nowego 
paszportu. Lecz Xiążę Carracciolo, Minis 
ster Neapolitański przy Dworze Bawarskim, 


zatrzymał go przez 6 godzin dla napisania - 
listów przez niego, a dla tego goniec ten 
przybył do Neapolu dopiero d. 2. Sierpnia, 
i ivż oie zastał Króla Joachima, bo dnia 
1. Sierpnia ze stolicy wyiechał, Krol ten, 
«te maiąc żadoep wiadomości z Wiednia 
przeszło od miesiąca, rozumiał, że go albe 
zdradzona, albo zaniedbano, a przeto posta» 
nowił oddać się zupełnie stronie Cesarza 
Francuzów. Nieco wprzód napisał do niego 
Napoleon, wzywaiąc go usilnie do swey 
głównóy kwatóry w Dreźnie, raczey (sło- 
wa są iego) dla obchodu uroczystości pokoiu, 
aniżeli żeby mu pomagał duley woynę toczyć ; 
że tén bardzięy rady iego potrzebuie, iż. Wice» 
Król Włoski byt od niego opodal, i że smiere 
zabrała mu dwóch wiernych przytaciot iego 
Marszatków Duroc ż Bessieres, Czuie, iż por 
trzebnie pokolu, gdyż woysko iego i skaró 
Francyi wzłym są stanie, a przez otyłość szoa 
ią mniey iuż iest zdolnym do woyny. — Tylko 
co Król Joachim przybył do Drezoa, 
gdy ieden z Pełaomocn.ków iego przy Austryi, 
który się domyślał spóźnienia gońca, przybył 
do Pragi dla uwiadomienia go o osnowie 
pisma, przysłanego Hrabiemu Miero wi. 
Krol żądał kopii iego, którą mu z Pragi 
przysłano, a Sekretarz poselstwa Aunstryaca 
kiego, który potechał z Hrabią. Bubna do 
Napoleona, dostał rozkaz odcyfr. wanią 
ićy dla Króla Joachima. Ale że zawieszec 
nie broni zblrżało się do końca, Sekretarz 
ów przez ostrożność oddał to pismo ułożone 
cyframi Jenerałowi Bubnie przy odzieżdzie 
z Drezna, a tak insirukcye nie zostały 
zdecyfrowanemi, co zaowu dało powód da, 
podeyrzenia, które tylko Pełnomocaik Neapoa 
litabski iak nayuroczystszćm zapewnieniem 
zdołał uprzątnąć. Poczćm Król Joachim 
nie postał iuż woyska swoiego do Francuz= 
kiego; lecz Że sam nie mógł się oddalić, 
pozostał więc przy Napoleonie aż do bis 
twy pod Lipskiem.“ 

„Dnia 21. Paździeroika napisał Joa- 
chim do Napoleons, że doKraiów swoich 
powraca; iakoż tego samego dnia wyiechał 
i d. 5. Listopada do Neapoiu grzzbył, 
Cesarz odpisał mu znieiskiemi a lego powo: 
du wyrzutami, a oraz upomniał, aby żadney 
prepozycyi od Austryi nie przyymował *) 


s) W Grudniu roku 1815 Cerarz Nspoleon 
posłać byt do Neapolu Pazawutehó, Xjęs 
cia Owsoto, aży odwiódi Królu Joachie 
ma od zawarcia irakłalu przymierza z 


R 


Dnia 11. Listopada wyszło w Neapolu u- 
rządzenie przyiaźne handlowi Angielskiemu. 
Król upowaźwił Xięcia GCariati, któremu 
Gabinet Austrgack: zlecił skł'uić Króla do u- 


Austryą. Ale Gabinet Neapolitański póz 
trafił tak zręcznie uspić Pana Fonchć, iż 
gdy do Luki powrócił, gdzie bawił do 
końca Lutego w r. 1814, upewnił, że 
Frapcya nie ma się czego obawiać ze 
strony Neapolu, W ostatnich dniach Zus 
tego, gdy się dowiedziano o zbliżaniu się 
wyprawy „Angielsko.Sycyliyskiey, Fonchć 
byt niespodziewanie we Wlorencyi, Xiążę 
St, Arpino, Komrmisserz jeneralny Neapos 
litański w Toskanii, posłał do niego U: 
rzędnika pełicyynego z rozkazem, aby się 
natychmiast oddalił. Rozgniewał się mos 
cno Fouché ¿ nie chciat wyiechać. Przya 
był do niego Jenerał dowodzący Lechi ź 
spytał ga, dla czego przybył do Floren- 
cyi? Lubo Fouché oswiadrczył, iż ziechał 
dla ważnych układów z Królem Joachimem, 
wszelako Rząd uwiadomił go przez Mies 
cia Luperavo, „dudytora przy Kadzie 
Stanu, iż mu nie wolno iechać do głów 
nóy kwatery Królewskiey, i że musi tegoż 
dnia ieszcze powrócić do Luki pod strażę 
żandarmów, co też nastąpito, Poiwolono 
mu napisać do Króla Joachima i przyrzee 
ezono odesłać list iego niezwłocznie, W lis 
scie tym żalit siy bardzo Fouchć na o 

beyscie się znim we Florencyi, i doniósł, 
iż iest zesłanym i umocowanym od Cesa- 
rza Francuzów do układania się z Królem 
względem wydania twierdz w Kraiach 
Rzymskim I Toskańskim. Król Joachim 
uwiadonuł Jener „dustryackiego Nugent ż 
Hrabiege Mier „Ministra „dustryackiego 
będąccgo przy Królu w Bononii, co ten 
list zawierać, ¿è za zniesieniem się z mimi 
postał zaraz do Puna Agor Hrabię Moose 
b:rg, dyiego Ministra Skarbu z pełnomee 
cnictwem do układania się z Fouché.. 
Stanęła umowa w Lvce przy końcu Mars 
ca 181450, podług którey zamki w Li. 
wormo, Florencyi, S'ennie, S. Anioła, 
Civita- Vea chia Civita Castellano wydano 
Królowi Neapolitaufskiemu. Osady ich 
pozestały przy broni i sprzętach swoich, È 
zyskuły wolnosc powrócenia do Francyi. 
Przed zawarciem kestcze tey UMOWY USG 
da zamku w Ankonie uczyniła wycicezkcy 
co tak rozgniewato Jentr. Makdonalda, 

BDvwodcę Nęapelitańskicgo pod Ankoną, 
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czestnictwe w woynie przeciw Franeyi, żeby 
się tym kocem z koalicyą układał, Gdr się 
to działo, Xiążę Metternich deradzi! Króe 
lowi Joachimowi, aby się razem z Austrzą 
i Angliią układał, do czego Łotd Abers 
deen dostał od Dworu Angielskiego pelnos 
mocnietwo. Kiedy dawano w Neapolo 
Xięciu Cariati potrzebne wtćy mierze przes 
pisy, Hrabia Neipperg przybył dnia gogo 
Grudnia r. 1813 do tćy stolicy. Doia 1rgo 
Stycznia r. 1814 Król Joachim podpisał 
za pośrednictwem Hrab, Neizperga traktat 
przymierza z Austrya, w którym Mocarstwo 
to zapewniło Królowi Joachimowi panos 
wanie nad Królestwem Neapolitańskićm, i 
przyrzekło mu toż zapewnienie ze strony io- 
nych Mocarstw, tudzież zrzeczenie się Were 
dynanda IV. praw iego do Neasgalu. 
Tenże traktat zaręczył Królowi Joachim os 
wi takie powiększenie Kraiu, aby Królestwo 
tego zyskało dobrą graoicę wosskową Jens 
Neipperg przesłał ten traktet Lordowi 
Bentinck, który zaraz przybył do Nea. 
polu, i zawarł tam d. 3. Lutego r 18:4 zaa 
wieszenie broni z Ńięciem Gallo Ministrem 
spraw zagranicznych Króla Joachima, 
Umowa ta zawierała, iż nieprzyiaielskie 
kroki między Aagliią a Neapolstanami USTARĄ y 
i że związki handlowe między obu Kraiami 
i ich Poddanymi będą przywrócone. Postaz 
sowiono oraz, aby Jenerałowie woyska Aue 
stryackiego , Angielskiego i NŃeapolitańskiego 
ołożyli pospołu plan wspólnego działania, 
podług którego woyska ich działać maia dla 
iedneyże sprawy.“ 

„Dnia 23. Stycznia wyiechał Joachim 
do woyska swoiego, którego oddziały zacrę- 
ły iuż oblegać Aakonę, Civitavecchie, 
i zamek S. Anioła w Rzymie, a dnia 7go 
Lutego Jen, Austryacki Nugent zawarł umo- 
wę woyskową z Jener. Neapolitańskim Li- 
vron. W tymże czasie dowiedział się Król 
Neapalitański g4 Gabioetu Austryackiego, że 
len nie zotwierdził traktatu zawartego z nim 
dnia 11. Stycznia r. 1814, ponieważ Lord 


iż uderzy? na zamek, i zdobył go sztur- 
mem, Sądzą powszechnie, iż to sktonito 
Napoleona do takuwego układu, że wołał 
widziec te twierdze w rękach Neepolitańs 
czyków , aniżeli Anglików ż Sycyliyczy= 
"ów. Wkrótce potem Fruchć wyiechał 
bez przeszkody przez Fiorencyę do głów- 
niy kwatery Hrćlewskiey, to zamiarze pos 
w ócenia ziamiąd przez Piemoctdo Fransyi. 
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Castlereagh roztrząsnąwszy go gruntow- 
nie, poczynił w nim własną ręką nieiakie 
odmiany, i nieco pododawał, a to żeby Rząd 
Angielski nie trudoił podpisania onego, Ode 
miany te zawierały w sobie — 1) Joachim 
zrzeka się pretensyi swoich do Sycylii, 1 
przyłoży się do zapewnienia Dyasstyi tam 
panuiącóy posiadania tego Kraiu, i wyiednae 
nia ićy nagrody za Królestwo Neapolitańskie. 
— 2) Powiększenie Kraiu Neapolitańskiego 
ma nastąpić z Kraiów Rzymskich, a zawierać 
400,000 ludności. Gabinet Austryacki oświade 
czył także przy téy okoliczności Gabinetowi 
Neapolitańskiemu, iż te odmiany maią bydź 
rozważone pospołu z Ministrami. Pruskim i 
Rossyyskim, i że wszyscy się zgadzśią, iż 
teśli Król Joachim na to przystanie, WSży- 
stkie Gabinety przystąpią do traktatu przez 
osobne umowy. Oświadczenie to potwier- 
ła Nota dnia 10. Lutego Pełnomocnika Au. 
stryackiego, tudzież pismo Ministra Lordą 
Castlereagh przysłaneLordowiBentinck 
a datowane w Bazylei dnia 22, Stycznia, 
któróm zalecono temuż Lordowi, aby za- 
przestano nieprzyiacielskich kroków ze Stro» 
ny Anglii przeciw Neapolitańczykom , I aby 
użyto iak nayprzyzwoitszych środków do 
skłonienia Króla Sycyliyskiego, żeby toż Sa- 
mo zswoiéy strony Uuczynił.'* h 
„Król Neapolitański przyiął te odmiany 
f natychmiast zatwierdził traktat własnoręcz- 
nym listem, pisanym do Cesarza Austryacz 
kiego. Ten zatwierdził tenże traktat dopiero 
dnia 4. Marca, : 
„Wstrzymuiemy się od wszelkiey uwagi 
nad kampaniią woysk Austryackiego i Nea- 
politańskiego we Włoszech, Oba woyska, 
czyli raczey ich Wodzowie, nie zdawali się 
mieć nawzaiem ufności, potrzebnoy do sta- 
nowczego działania przeciw Wice - Królowi 
Włoskiemu, który, lubo mniey miał woyska, 
bronił się długo chwałebnie przeciw obu 
woyskom. Powiemy tylko w powszechności, 
że Joachim wyprowadził w pole 30,090 
ludzi, umówionych traktatem, z których 
17,000 posłano do Toskanii, pod Liworno, 
Civita-Vecchia, i zamek S. Anioła, 
a 13,000 działało nadPa dem,i koło Parmy 
Piscencyi. Na początku Marca Lord B ens 
tinck przybył z korpusem Aogiel-S$ycyl:yskim 
pod Liworno, lubo umowiogo się zrazu, 
aby tea korpus wysiadł przy Genui. — W 
kilka dni Lorć Bentinck przybył do Reg: 
gio głównćy kwatery Króla Joachima, i 
żądał, aby oddał Toskaniię, i wyprowadził 
z niey niezwłocznie woysko Neapolitańskie, 
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czego Król nie chciał uczynić; naprzód, iż 
dla tega wcyskoiego zaięło Toskaniię , aby ią 
prawemu tey Xięciu Fęrdynandowi odda: 
ło; powtóre, iż wyprowadzenie z niey woys 
ska bez żadaego celu woyskowego, przeciwiło 
by się gadoości iinteressam Królestwa Neapolie 
tańskiego; potrzecie, iż to ustąpienie po- 
winnoby bydź pczynsymniey nagrodą osta- 
tecznego traktatu z Anglią, traktatu, którego 
zawarcia kilkokrolinie Król Joachim pona- 
wiał propozycycz poczwarte, iż woysko 
Sycyliyskie ogłosiło w Toskanii Mawifest 
Dworu swoiego, popieraliący prawa iega do 
Królestwa Neapelitańskiego. Ztóm wszystkióm 
Król Joachim obiecał zdać Lardowi Ben. 
tinck dowództwo w Toskanii, byleby zarzaa 
dzano tym Kraiem w imieniu Króla, i byleby 
flaga iego, lak przed tém, powiewała po 
twierdzach Toskańskich. Locd Bentinck 
oświadczył, iż odmówienie ustąpienia z Tos 
skanii poczyta za czyn nieprzyiacielskich 
kroków, a zatóm, iż będaie działał po nies 
przyiacielsku. Powiedział nawet, iż zbuntuie 
lud Toskański przeciw woysku Neapolitańe 
skiemu, i pogrsził, że będzie działał przeciw 
Królestwu Neapolitanskiemu; ztąd zaś wyni. 
knęło, iż Król Joachim zaczął się obawiać 
i skupił woysko swoie dla aapewnienia sobie 
odwrotu na wszelki przypadek, Lord Casta 
lercagh w piśmie do Lorda Bentinck 
pod d. 3. Kwietnia r. 1814 z Dijon, zganił 
odezwę Królewica Sycyliyskiego do woyską 
iego pod Liworno, i zalecił  Lordowi 
Beatinck, żeby go uwiadomił o środkach, 
iakie przedsięwziął dla zganienia tego czynu 
imieniem Rządu Anmgtelskiego, Gdy się to 
działo, Jener. Rossyyski Bataszew przybył 
do Króla Neapolitażskiego, i oddał ma wła- 
snoręczny list Cesarza Alexandra, w któe 
rym mu oświadczył, iż miło mu iest uznać 
preriacielskie związki między obiema Mocar- 
stwami, i że potwierdzaiąc prawidła i zasady 
traktatu między D worami Wićdeóskim i Nea: 
politańskim, dał Jenerałowi swoiemu Bała- 
szewowi pełnomocnictwo do podpisania 
traktato przymierza z Królem Joachimem, 
— Mówią, iż ten traktat był zupełnie ułożony, 
i że nic nie brakowało, tylko podpisu, gdy 
wiem nadeszła wiadomośćo wzięciu Paryża, 
i oraz odezwa Cesarza Rossyyskiego, w kiló- 
róy oświadczył, iż nie chce układać się ani 
z Napoleonem, ani z żaduym członkiem 
famihi iego. Stosownie do takiey odeaw7 
nie chciał Jen. Bałasze w padpisać traktatu 
w owey chwili, i wkrótce z Włach wyiechał. 
Nie wiadomo , czyli zostawił Jener, Rossyy- 
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skiego Tuyler (który iest teraz w Wić: 
dniu) © półurzędowem znaczeniu przy Kuós 
lu Joachimie, czyli też iako, prymwataą 
osobę w Neapolu, zkąd tea dopiero w 
kilka tygodni wyiechał, 

„Przytaczaią ieszcze na stronę Króla 
Neapolitahskiego 1) że Angliia po tém wszy- 
stkiém, co zaszło, nie mogła bez uchybienia 
rzetelności działać przeciw niemu; 2) iż Lord 
Castlereagh w dowód iak ńaylepszego 
porozumienia wyraźnie obiecał Xięciu C ama 
pochiaro i Xięcin Cariati 15,000 karabi. 
nów Aogielskich dla woyska Neapolitańskie: 
go; 3) IŻ Lord Castlereagh oświadczył 
tym dwóm Ministrom w Chaumont i Di- 
jon, Że gdy iest traktat między Angliią a 
Królem Sycyliyskim, Angliia aie może zawrzeć 
traktatu z Królem Neapolitańskim, aż póki 
nie otrsyma nagrody dla Króla Ferdynan. 
da IV.; lecz Król Neapolitshski może spuścić 
się na rzetelność Anglii, która przyłożywszy 
się do zawartćy umowy między Austryą a 
Królem Neapolitańskim, przez delikatność 
tylko spóźnia zawarcie z nim traktatu pokos 
iu; iż w przypadku,gdyby Król Ferdynand 
nie zrzekł się praw swoich do Królestwa 
Neapolitańskiego, i wie chciał przyiąć wya. 
grodzenia za nie, Angliia nie będzie wiodła 
woyny dla niego; nareszcie, że Angliia chce 
bydź pośrednikiem między Dworami Neapo- 
litabskim a Sycyliyskim., — Lord Bentinck 
dostał zalecenie, aby toż zapewnienie powtós 
rzył Gabinetowi Neapolitańskierou, i podał w 
tóy mierze d, 1. Kwietnia r. 1814 Xięciu 
Gallo Notę urzędową, zawierającą, iż Rząd 
Angielski potwierdza zupełnie traktat d. 11. 
Stycznia r. 1814 między Rządami Austryac- 
kim i Neapolitańskim; iż zezwala na powiek- 
szenie Kraiu, objecane Królowi z Państwa 
Kościelnego; iż gdy Rząd Angielski nie chciał 
zarsz zawrzeć traktatu, pochodziło to iedynie 
z delikatności obowiązuiącćy go, aby ten u- 
kład szedł razem z wynagrodzeniem Ferd y= 
nanda IV. — 4) Dnis 3. Kwietnia Lord 
Castlereagh napisał da Lorda Bentinck, 
że od Króla Sycyliyskiego zależy zrzec się, 
lub nie, Królestwa Neapolitańskiego, ale nie. 
podobna, aby Król Angielski popierał prawa 
iego własnemi środkami wbrew planowi 
Sprzymierzonych, i zich uszczerbkiem, ani 
żeby popierał pretensye iego w celu odzyska= 
nia Kraiów Neapolitabskich. Przydał Lord 
Castlereagh, iż Rząd Angielki ma zamiar 
trudnić się razem i swoim traktatem z Krolem 
Neapolitatskim, i umowa o wynegrodzenie 
Króla Ferdynanda IV.; iż gdyby Rząd 
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Sycyliyski chciał działać przeciwnie zamias 
rom Rządu Angielskiego, naówczas Rząd ten 
miałby się za uwolnionegood obowiazku po- 
Średlnictwa, zastosowawszy już swoie zawies 
szenie broni do-zasad traktatu między Austrya 
i Krółem Neapolitańskim, i że nawet widział. 
by się obowiązanym zawrzeć natychmiast 
traktat z Królem Joachitnem, 5) Protokół 
narady w Chatillon, gdzie na wniesienie 
Xięcia Viaceacyi(Caulaincourt) wzglę- 
dem Włoch i Neapolu w szczególności, Pet- 
nomocnicy odpowiedzieli, iż mie przystoi 
Francyi mieszać się do interessów Włoch, bo 
iuż sprzymierzone Mocarstwa los ich urządza: 
dziły, a co się tycze Królestwa Neapolitań= 
skiego, zapewniły iuż posiadanie go panuią: 
cóy teraz ynastyi.'* 

„Wiadomo, iż między różnemi Wydzie- 
łami, mianowanemi przez Kongres Wiśdeński, 
iest także Wydział utworzony do interessów 
Włoskich. Składa się ón z Hrab, Wessen- 
berga ze strony Austryi, Hrab. Nesselro- 
de ze strony Rossyi, Hrab. Alexandra de 
Noailles ze strony Francyi, Lorda Casts 
lereagh ze strony Abglii, i Hrab. Labra- 
dor ze strony Hiszpanii. Wyrzeczenie wzęlę- 
dem Legacyi Papiezkich, wynagrodzenia Krór 
łowey EKtruryi i Cesarzowey Maryi Luz 
dwiki, do tego Wydziału należy. Ale nies 
którzy twierdza, iż nis może się zatrudniać 
interessem tyczącym się Neapolu i Sycylii, 
i utrzymuią, że Kongres zebrał się tylko dla 
rozporządzenia posiadania Kraiów , które sę 
uważane za podbite przez Francyę, a Paną 
nie maia, W tym razie Neapol musiałby sam 
odpierać napad nieprzytacioł swoich, i we. 
zwać pomocy dawnych i teraźnieyszych Spry- 
mierzeńców swoich.'* 
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Lord Fitzroi : Sommerset, który 
przez czas uieobecności Xięcia Wellingto- 
na sprawnie przy Dworze Francuzkim 
iako pełnomocny Minister interessa Angiela 
skie, miał d. 6, Lutego u N. Króla Fran= 
cuzkiego pićrwszą audyeocyę, na którćy 
oddał mu swóy list wierzyte!ny. 

Tegoż dnia po Mszy, złożyli Królowi 
i Familii iego uszanowanie swoie Ambassae 
dorowie i Posłowie zagraniczni. 

Monitor, który milczał dotychczas o asięciu 
przez Francuzów wysp Martymiki i Gwa- 
delupy, umieścił o tém pod d. 7. Lutego 
następuiący artykuł: „„Urzędowe doniesienia, 
które zwysp leżących pod wiatrem made:.<iy 
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donoszą, że Kommissarze J. K. Mości obięli 
w posiadłość wyspy Martynikę i Gwa- 
delupę. Aoglicy ustąpili z Martyniki 
od dnia 2go do 9. Grudoia, a zGwadelue 
dy od daia 7go do 14go Grudnia, roku ze- 
szłego."*, 

Data igo Stycznia wyszedł w Paryżu 
na widok publiczny Kalendarz Królew= 
ski, zawierający naprzód imiona Królów, 
Xiążąt i Kiężea domu Burbonów we Frans 
cyi, Hiszpanii i Sycylii, potóm idzie 
Papież, a dalćy trzy Domy Cesarskie: Aus 
stryacki, Rossyyski i Turecki; Da 
reszcie, porządkiem abecadłowym wszystkie 
Domy Królewskie w Europie. — Pod ar. 
tykułem Neapol, położono tylko: Obacz 
Dón Burbonów. — Pod artykułem Szwes 
cya i Norwegiia, po Królu i Królowćy 
położoao, iak następnie: „Karol Jan, Kró- 
lewic Następca, obrany od Stanów Królestwa 
d. 21, Sierpnia r 18to.; urodził się d. 27. 
Styczarą r. 1764, Ożenił się d. ŁÓ. Sierpnia 
r. 1793. z Kugeoiią Bernardyną Desirée, 
która się urodziła dnia 8go Listopada roku 
1781; ztego małżeństwa iest Fraociszek 
Józef Oskar, syn Królewica Następcy, ażę 
Suder manii. Urodził się d. 4. Lipca 1799.“ 
Podług tegoż Kalendarza, ma Francya 333 
Jenerstów s Poruczników , a 617 Jenerałów 
Majorów — Marszałków Hraacyi iest 20, a 
między tymi Davoust omieszczony z tytus 
łem Xięcia Eckmühl i Auerstadt. 

Paai Sta el powrócono 2 miliiony 
franków , które oyciec oneyże, M.otster 
Skarbowy Nek er, pożyczył był (za 
panowania Ludwika XVI.) bez pro 


centu Skarbowi Francuzkiemu wtenczas, 
gdy tenże naywiększy cierpiał  niedofia: 
„dek.  Konweat narodowy Francuzki nie 


chciał bynaymniey na powrócenie tóy sume 
my zezwolić, Wszyscy Dastępni Wł:dcy 
naśladowali ten przykład, przezco Pani Sta- 
el stałaby się była Zebraczką, gdyby gdzie 
indziey nie miała była maiątku. Kapitał 
ten, porzchowawszy do niego 25lelnią pro- 
wizyę, wynosi summę 4.250,c60 franków, 
które są posagiem córki Pani Stael. £a- 
two sobie wyobrazić można, rak bardzo dos 
biiaią sę o rękę téy imłodćy dziedziczki, któ- 
ra prócz tego pełna iesi dowcipu. — Read 
Francuzki zasługuie oa wielką pochwałę 
przez to, że pomimo ciężaru ptzyciskaiących 
go potrzeb, stara się dopełciać dawce po 
winności. Ogromne mnóstwo Bonapartystów, 
których ochraniać potrzeba, żyie z dochos 
dów kraiowych. Tak pobieraią były Arcy- 
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kanclerz Państwa Xiążę Cambaceres, tus 
dzież Lebrun były Arcyskarbnik, po 80 
tysięcy franków pensyi, Muraąire 30,000, 
Merlio zDouai 20,000, A wyłączeni Se- 
natorowie po 36000 franków. Jeżeli to dzie» 
ie się dla ludzi, którzy spaśli się w rewolu« 
cyi, cóż dopiero nie mus; się dziać dla chu- 
dych emigrantów, którzy znowu wszyscy 
chcą nabrać tuszy. Z tego niedostatku pies 
niędzy, pochodzącego z podległości, w którćy 
się Król nie ec własnćóy winy, lecz z 
winy przemożnych okoliczności znayduie, 
wynikaią środki, które tu i owdzie lud us 
ciskaią i do nieukontentowauia go pobudza- 
ią. Dało to w wielu mieyscach powód 
do małych rozruchów, że przyrzeczone. znie- 
sienie połączonych poborów (droits réunis} 
nie przyszło do skutku. Mówią, że pozwoe 
lony dowóz obcego żelaza, paralizuie kraio» 
we hamernie. Potrzeba uzyskania przez cła 
w nayprędzy sposób dochodów „, przywiodła 
Ministra Skarbu do tego, że na żadne inne 
nie zmażał względy, które byłby uczynił 
ważnemi Minister spraw wewnętrznych, gdy- 
by o to był zapytanym. Rada Stanu, któ- 
réy przeznaczeniem było połączyć w zgodny 
cgół wszystkie częBci Administracpi, pozbas 
wioną została w Ostatnich czasach Napole- 
ona możności w dopełnianiu powołanią swo. 
iego. Teraz ustała zupełnie, a Radcy Stanu 
nie są ałaściwie czóm ionóm, iak tylko bió- 
ralistami. Z tego wynika, że urządzenia 
Ministrów krzyżuią się mieustannie, to zaś 
okazuje znowu oczymiście, isk zbawienną 
bytob; rzeczą dadź Rządowi puvkt iedno- 
tzący przez pryncypalnego Ministra; ten bos 
wiem azapobiegałby wszelkim bocznym pos 
ruszepióm, daiącym bez pottzeby powód da 
aaburzeh, mogących waiać nieprzylemny os 
brót, Co się w Bretanii dzieie, nie uspo- 
kaia byaaymniey, Jedeo Naczelnik Szua- 
how wysłanym bpł do Rennes z pieniądze 
mi, pod pozorem wspierania ubogich, a przez 
Woynę do wieszczęścia przywiedzionych osób 
prywatnych; lecz gdy to wsparcie doszłoby 
ich było pewniey przez Prefekturę, zatem 
widać oczywiście, iż Ów Naczelmk wysłas 
nym był dla ożywienia znowu dawnćy pare 
tyi Szuanów. Według paouiących przes 
sądów Dworu bardzo naturalną iest rzeczą, 
że tego pregna., Dwór bowiem wierzy i ma 
imaże prawo wierzyć, że nay mocnieysi przys 
iaciele jego sa Waąndeyczykowie i Szu. 
anie, i że wkrytyczaem rasie na nich tylko 
Spuścić się mozna, Alez w Bretanii biły 
sig wszystkie miasta za rewelucyę ztakąż 


samą zaiadłością, ziaką włościanie przeciw 
niey walczyli. Szuanery a więc ciers 
pianą iest tylko po wsiach. — Zaledwie 
Naczelnicy Szuanów, a między nimi brat 
znanego George Cadondal (gilotynowa» 
nego za czasów Napoleona), pokazali się 
w Rennes w mundurze pułkownikowskim, 
gdy w mieście lod mocno fię zbiegać począł, 
Szuenie musieli uciekać i z ciężką biedą 
żywcem umknęli. W innych miastach, oso» 
bliwie w Nantes, były równieź sceny. Na- 
koniec zgromadzili się do Rennes Deputo. 
wani ze wszystkich miat Bretanii i uchwa- 
lili wspólnie, aby wobwodzie ich miast nie 
ważył się nikt pokazywać w mundurze Szus 
anów. (Dawniey ieszcze zakazał N. Król 
Francuzki nosić ten muadur, oświadczy 

wszy, iż mundur narodowy, feft suknią hos 
norowa wszystkich Francuzów.) 
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Jeszcze dnia 21go Pazdziernika roku 
a814ge poselstwo Hannowerskie na Kena 
gressie W ićdeńhsk im podało Notę 
względem przywrócenia Stanów po różs 
nych Kraiach Niemieckich, i względem 
osobistych praw Poddanych Niemieckich. 
Podaiacy tę Notę Hrabia Münsteri Pan 
Hardenberg wsrazili w niey między in- 
nemi: „Od naydawnieyszceh czasów uwa- 
Żabo zawsze systema reprezeniacyype za 
nsleżne z prawa w Niemczech. W kilku Kra- 
iach Rzeszy kształt repreztstacyi oznaczony 
był wyrażoemi traktatami między Panuiący- 
mii ich Poddanymi, w Kraiach nawet, gdzie 
nie zachowano koostytucyi Stanów, Poddani 
mieli pewne przywileje ważne, które prawą 
Rzeszy zabezpieczały....Nizey podpisani os 
bowiązani są stawać przy tém 1,) aby o: 
zoaczyć w Niemczech prawa, iakich miesze 
kasbcy Niemiec mogli się w każdym czasie 
słusznie dopominać, 2) aby wyrzec utrzy- 
manie Koostytucyi kraiowćy, gruniuiączy się 
na prawach lub traktatach, z zastrzeżeniem 
potrzebnych odmisn; 3.) aby dla Kraiów, 
gdzie nie była Konstytucyi Stanów, nawet 
na przypadek, ieżeliby Austrya, Prusy, Ba- 
Wwarya, i Wirtemberg nie chciały przychy- 
lic się do poniższey umowy, zastrzeżono pras 
wem nadal względem Kraiów, które się pod- 
dadzą potraebnym dla dobra N,emiec wa» 
runkóm, iż zezwolenie Stanów będzie pos 
trzeboe w nakładaniu podatków; że będą 
miały głos w stauowieniu nowych, praw; 
iż dawać będą baczenie na użycie opłat 
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przez nie ustanowionych; i że będą mogły 
żądać ukarania Ministrów za niewierne spra- 
wowanie urzędu it, d.“ 

Król Wirtetnberęski wydał uftawę ogla. 
szaiącą, iż na przyszłóm zgromadzeniu Stae 
nów, zwołanych na dzień 15. Merca, oprócz 
Właśricielów czterech Urzędów dziedzicz- 
nych Korony, tudzież Xiążąt, Hrabiów, 
Szlachty i kilku osób, które Król wybies 
rze z Duchowiedstwa, każde miasto , maiące 
tytuł dobrego miasta, i każde wielkie 
Wóytostwo będzie miało Reprezentanta wy. 
branego przez siebie, Prawo wybierania 
Reprezestanta do pomwszechoego zgromadze- 
nia Stanów, należy bez różnicy religii do 
wszystkich mieszkańców mieyscowych, szlach= 
ty, mieszczan i roloików, skero maią 25 
lət skończonych, a rocznego dochodu z ma- 
iątku nieruchomego przynaymniey 200 Złet, 
(Tu następuią szczegółowe przepisy wzglę- 
dem tego wyboru.) 


Szwaycarya, 


Na posiedzeniu trwaiącego dotychczas 
Seymu Szwaycarskiego, oadprawionćm 
d. 25. Stycznia, czytano doniesienia, które 
Deputacya Szwaycarska z Wiedola nadesłą= 
ła. Wyraziła ona, iż plan co do interellów 
Szwaycarskich przyliął iednomyslnie Wy- 
dział miniferyalny, podpisał go, i podał 
przez Xięcia Metternicha  Korgressowi, 
Spodziewaią się w Szwaycaryi, iż plaa 
ten będzie niebawnie zatwierdzony i ogłos 
szuny.' 

Były Król Szwedzki Gustaw Adolf, 
przemieszkuiący od mieiakiego czasu w Ba- 
zylei, postanowił zwiedzić Ziemię S., a o» 
trzynawszy na to pozwolenie od Sułtana 
Tureckiego, podał do Gazet w ięzyku 
Francuzkim następuiące zgłoszenie: 

„Donofiemy ninieyszóm, że W. Porta 
Ottomańska pozwoliła Nam odwiedz:ć Miao 
sto Swięte. MDopełnionym więc iest ieden ca 
ślubów Naszych; był ta przedmiot naygo- 
rętszych życzeń Naszych od lat młodych £ 
w czasie, kiedyśmy nie przewidywali podos 
bieństwa dopełnienia onego. Taiemoe prze: 
czucie powiadało Nam, że Opatrzność 
Boska przeznaczyła Nas do uskutecznienia 
z czasem tey pielgrzymki, Zwracaiąc kroki 
Nasze ku Jerozolimie, czynilibyśmy sos 
bie wiecznie zarzut, gdybyśmy nie uwsado- 
mili © tćm Chrześciiabstwa, w nadziei znales 
zienia towarzyszów w braciach świętóy nas 
szey religii, Tym więc, którzyby 2 Nami 
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tę podróż odprawić chcieli, podaiemy 
nastepne, warunki. Wzywamy naprzód z 
pomiędzy Narodów Europeyskich rocin bra= 
ci, do towarzyszenia Nam do Jerozoli= 
my, to iest: iednego Anglika, 1 Duńz: 
cCzyka, ! Hiszpana, ı Francuza, i 
Holsztyńczyka, » Węgra, i Hollen= 
dra, i Włocha, ı Rossyanina i tedne= 
go Szwaycara. — i.) Każdy mieć mu: 
si świadectwo od duchawnóy swćy zwierzch= 
ności o czystości zamiarów iego, 2.) Miey= 
seem zebrania się iet Tryest, a czas OŁNAs 
cza się ua 24. Czerwca roku bieżącego. 3.) 
Graiący na takim instrumencie zechce go 
wziąć zsobą, ieśli łatwym iest do przewo= 
zu. 4.) Każdy opatrzyć się musi w summę 
4000 złotych Austryackich, a naymniey W 
2000, na koszta przygotowane do podróży 
i na utworzenie ogólney kassy. 5.) Każdy 
ma prawo wziąć sobą z służącego, bylebyChree 
'ściianioa i dobrych obyczaiów. 6.) Bracia 
nosić będą prostą suknią czarną, zapuszczą 
brodę iako dowód męzkiego postanowienia, 
i poczytaią sobie za zaszczyt nazwisko: Bta- 
ciczarnych. Ubior i wszystko, co do u= 
zbroienia i wyprawy należy, ułoży SIĘ O= 
statecznie w Tryieście. 7.) Ubiór służą: 
cych będzie szary i czarny. 8.) Ostatni ter= 
min do przyięcia czarnych braci iest 24. 
Czerwca, w kłórym to dniu uwiadomioną 
bedzie Publiczność, Czyli liczba ich iest zu- 
pełna. Przystępuiący, zechcą to ogłosić przez 
Gazety swych Krajów, tudzież w Gazetach 
wychodzących w Frankfórćie nad Me- 
nem, a razem uwiadomią Nas o tém na pie 
śmie pod adressem Wydawcy Gazety Nie- 
mieckiby w Frankfórcie nad Menem.* 
Działo się w Bazylei dnia 27. Stycznia 
1315 roku ery Chrześciańskićy,, 


(Podpis.) Gustaw Adolf 
Xiążę Holstein=Eutin. 


Szwecya i Norwegia. 


N. Król Szwedzki i Norwegski; 
zawołał następuiącym listem [Se ym nadzw ys 
czayny w Szwecyi: i y- 

„My Karol, 2 Bożćy łaski &c. oświad= 
czamy Wam, Naszym kochanym wiernym 
Mężóm i Poddanym , ŚSianóm Państwa 
Szwedzkiego, Hrabióm, Baronóm, Arcybisku- 

nwi, Biskupóm, Stanowi Rycerskiemu i 
Szlschcie, Mieszczaaóm w miastach i Gmi- 
nóm włościan Naszą szczególnieyszą łaskę i 
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przychylność przy pomocy wszechmocnego 
Boga. 

s „(Gdy po ostatnićm zgromadzeniu Staz 
nów Królestwa nader ważne dła Kraiu ko- 
rzyści przez łaskę Opatrzności, coraz dziel< 
ne i mądre usiłowania Syna Naszego Króle: 
wica Następcę osiągnione zostały, i gdy Na- 
sza łaskawa pieczołowitość nade wszystko 
pbrócona iest na to, aby one do prędszego 
pomnożenia dobra Krśiu i szczęśliwości 
wszystkich Naszych wiernych Koddanych 
służyć mogły, a to Nam daie przyiemny pos 
wód do obradowania ze Stanami, których 
zgromadzenie dla tak ważnego celu za po- 
trzebne uznaiemy ; przeto obwieszczamy Was 
Stany Królestwa Szwedzkiego i rozkaz 
zuiemy Wam łaskawie, abyście się d. 27. 
Lutego następuiącego roku 1815, w stolicy 
Naszćy Sztokolmie na nadzwyczayny Seym 
zgromadziły, przestrzegając ściśle tego wszyst. 
kiego, co porządek seymowy względem wy- 
boru Członków seymowych, pełoomocnictwa 
ich, i innych do tego ściągaiących się okos 
liczności przepisuie, Wreszcie będąc Wam 
wszystkim: i każdemu ż osobna 2e wszelką 
łaską Królewską przychylnymi, polecamy 
Was opiece Naywyszego! [ań w zamku 
Sztokolmskim dnia 13. Grudoia 1814, 


Karol. 
J. A, Bórtzaell. 


Ż Krystyianii (stolicy Norwegii) 
donoszą pod d. 25. Stycznią co mastępuie: 
„N. Pan w dpiu stym b. m. potwierdził u- 
stawę Seyma, w dniu 14tym Listopada r. z. 
zapadłą, iż Jego Królewicowska Mość, Nas 
stępca tronu, (dopókiby. przyszły Seym, na 
wypadek choroby Królewskiey, iakiego nie 
wydał postanowienia), ma kierować Rządem 
z temi samemi prawami, iakie Królowi pos 
długkardynalnych zasad przystoiją. Przyrzekł 
nadto Monarcha, iż osady Szwedzkie opu= 
szczą natychmiast Fridrikszteen i Fri» 
driksztadt, skoro wszyscy Urzędnicy i 
Woyskowi wykonaią przysięgę, a na każd 
wypadek toż ' woysko ma opuścić Norwegiię 
przed końcem Lutego. Dnia 6. b. m. N. 
Pan oświadczył nadzwyczaynemu Seymowi 
ukontentowanie swoie z powodu zaniesioney 
prośby, aby Jego Królewicowska Mość Na» 
stępca tronu, mianowany był Wice - Królem; 
dodał iednak, że wiek podeszły i osłabienie, 
obecność przy nim Następcy konieczną czyź 
nią. Tegoż samego dnia Norwegscy Radcy 
Stanu otrzymali równy stopień ze Szwedzkimi, 
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to iest pomiędzy Marszałkami polnymi i Je. 
nerałami Porucznikami ; expedycyyni Sekreo 
tarze Stanu i t, d, równy stopień ze Szwedz- 


kimi.* 


ło wSztokolmie zgromadzenie tamtey- 
szey Akademii, czyli Towarzystwa Ekonos 
micznego.  Królewic Następca Szwędzki 
i Norwegski zegaił ie następuiącą mową; 
„Mości Panowłe! Po dwóch w rocznie 
kach Szwecyi pamiętnych latach, znayduię 
się znowu z prawdziwem, ukóntentowaniem 
pośród Was. Gdy obowiązki moie oddalały 
mię od Was, myślą i życzeniami byłem za- 
wsze obecny yracóm Waszym.  Przypomi- 
nacie sobie WPanowie, w iakiem położeniu 
była Europa w czasie utworzenia tey Aka- 
demii, Szwecya, chociaż przez swole jeoe 
graficzne położenie zabezpieczona 0d brapa- 
średnich wypadków powszechnego Crisis, ZAs 
równo iednakże smutnych skutków onegoż 
lękać się musiała. Gdyby skutek uwieńczył 
był olbrzymie usiłowania nadzwyczayDego 
ciłowi-ka, któremu, zdawało się, iż tyle ta: 
łentów i tak wielka potęga na to tylko ua 
dzielonemi były, ażeby zdobywcóm służył 
ze przykłod, wtenczas stały ląd byłby u- 
legł, a Szwecyi inny wybór nie byłby pozo- 
stał, iak przeł haniebne poddanie się splamić 
sławę tylu wieków, Wdzięczasść Narodu 
oddała hołd środkóm, wówczas od Rządu 
przedsięwziętym. Wszystko łączyło się dla 
Bkłonienia polityki Króla do zawarcia przys 
mier:a, którego błogosławione owoce zbiera 
iuż Północ , a którego dobroczynny wpływ 
na losy Europy, bezstronna potomność w 
"czasie oceni.** ` 
„Wdzięczność obowiąauie mię do zło» 
Żenia z niey hołdu Ceserzowi Alexandrowi, 
Nigdy Szwecya nie miała wiernieyszego, a w 
dopełoispiu obowiązków  snmienney<zego 
Sprzymierzeńca, Prawda przedziera się przez 
noc wieków; nayprzyliemnieyszą iednak dla 
mnie ieft rzeczą, hołd przyszłości uprzedzić 
hołdem przyiażni i spawiedliwości, Swiát 
nowe powziął nadzieje z powodu skutków 
okropoey wyprawy, wymierzoney przeciw 
potędze i koronie Włsdcy Rossgi.  Prnsy 
zerwały kaydany uległości: miłość Oyczyz- 
py i miłość Władcy, zamieniła spokoynych 
ich mieszkańcow w Wojowników, a liczne 
ich hufce połączyły się z hufcami Rossya- 
nw." - 
„Napoleon poniósł wielkie klęski, lecz 
jeszcze był straszny; nieograniczony Pan 
paybogatszego Kraiu ziemi, mogący użyć o= 
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gromnych Źródeł pomocy, wsparty połężnec 
mi przymierzami, zniszczone woyska swoie 
zastępuiący nowemi, wktórych waleczność i 
nadzieia zwycięztwa, stały się nawykuięciem 
i doświadczeniem; mocny nakoniec w pos 
wszechnćy opinii przez tyle zwycięztw, któs 
rych wreżenia późnieysze klęski zniszczyć 
ieszcze nie zdołały, zagrazał ciągle wolności 
lądu stałego. Sprawa Ludów i Rządów 
wzywała naszey pomocy. Jakież potężne 
powody do mienia udziału w walce, która 
między nciemiężeniem i wolnością stanowić 
miała! Wspaniały przykład Wielkiego Gu- 
stawa, którego zastępy na błoniach Niemiec 
walczyły za wolvość myślenia; ludzkość do 
pomszczenia, kaydany do zśrwania, a nakos 
niec nadzieja, ścisłego połączenia się z sąs 
siedzkim ludem,” 4> 

,„Woysko Szwedzkie przebyło wscha- 
dnie morze; Król powierzył mi dowództwo 
onegoź. Weszliśmy w powy zawód zobawą, 
lecz nie bez nadziei Kiedy obawę przypo- 
mnienie przeszłości usprawiedliwiać mogło, 
wspierała się padzieia na mieodzownóy ko- 
nieczności przywrócenia sławy imienia 
Szwedzkiego w całym iey blasku, łącząc ie 
pa nowo zpemiątkami Karołów i Gustawów. 
Będąc zawęze przyiacielem owey wolności, 
którćy poszanowanie dla praw iest iey Was 
runkiem i rękoymia, wyruszyłem, aby wal- 
CzyĆ znowu za nią, Chciałem bronić praw 
moiey przęsposobieney Oyczyzny, z daleka 
od niey, na Niemieckićy ziemi, która iuż 
rumieniła się krwią swych nieustraszonych 
obrońców ; lecz nad to miałem inny zamiar, 
inne ieszcze myśli. Przewiduiąc wszystkie 
trudności, iakie mieliśmy do zwalczenia, tys 
le różnych zsobą spraw, które należało po- 
godzić, za nagrodę prac moich wystuwiałem 
sobie dzień, w którym Lud wolny, przez pos 
łączenie losów swoich z losami Szwecyi, toż 
połączenie iako rękoymię swoićv niepodle- 
głości i zródło przyszłego szczęścia, uważać 
będzie. Nadzieie moie wspierane były szlas 
chetnemi usiłowaniami Narodu. Wszystkie 
rodziny miały dzieciswoie w woysku, wszy- 
stkie życzyty gorliwie, ażeby Szczęście u» 
wieńczyło zamiary Narodu, niegdyś tak 
sławnego, tak poważanego.** 

„Z uczuciem spoglądaliście TWPsnowie 
na wypadki roku 8:3. Nie bez przestrachu 
widzieliście Napoleona przy rozpoczęciu kama 
panii Panem większćy części Monarchii Prue 
skrey, iego woyska” o ieden tylko pochód 
oddalone od Berlina, Stohca ta, wsławiona 
tylu talentami, jeniiuszem i pomnikami Rzą- 
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du Fryderyka Wielkiego, była w niebezpies 
czeństwie dostania się w ręce nieprzyiaciela, 
Jeden szczegolnie obrót ocalił ia; ten obrót 
był zwyciężztwem. Zpnikoał urok czarodzieje 
ski, a sprzymierzone zafiępy posuwały się 
ziednego do drugiego zwycięztwa, Znacie 
WPanowie zadziwialące wypadki téy kams 
panii. Minął sen krwawy powszechney 
Monarchii, miegmy  padzieię nazaws:e, 
gdyż iutrzenkaj wolności weszła nad Eus 
ropą,” 

„Szwecyj, szczególne szczęście przezna” 
czonćm było, Oyczyzna uyrzała prawie 
wszystkich wracaiących na łono swoie sy- 
nów, którzy wyruszyli byli dla bronienia 
sprawy na obcey ziemi. Powrócili okryci 
poszanowaniem własnych nieprzyiaciół, błoc 
gosławieństwy mieszkańców wszystkich oko- 
lic, gdzie ich zaprowadziła woyna, a nako- 
niec godni przychylocści Króla i przywiąza» 
pia współrodaków. Pierwsze życzenie do- 
brego Monarchy, moie, i wszystkich Szwe= 
dów, spełnionóm zostało, Przobłagaae 53 
cienie Bohaterów, którzy krwią swoią speł= 
vili zamiary szlachetnćy iego duszy, zamiary 
połaczenia Szwecyi z Norwegiią, Połączenie 
to ftało fie naygodnieyszym pomnikiem, WY- 
stamionym pamiatce trzech Wielkich Monar= 
chów, których wszystkie czyny miały za' 
wsze za cel wypadki, iak!'e Opatrzność dla 
dni Naszych przeznaczyła,” 

„Naród Angielski, który wolność innych 
ludów tak zbliska zawsze obchodziła, ten 
szlachetny Naród, z podziwieniem zawsze 
zapstrywać się będzie na połączenie wspies 
rziące się o zasady, które ón uważą za pod- 
ftawę samoistności swcićy i siły.” 

„„WPanowie szczegolniey uważać musie 
cie to wielkie zdarzenie, iak ieft rzeczywie 
bcie, za nader szczęśliwe dla wszystkich 
mieszkańców Skandynawii. Zapali ono gors 
liwość i wzniesie umysły WPanów. Zas 
saczytoćm Waszćm iest powołaniem, eże- 
byście doskonalili przez Wasze światło i do. 
chodzenia, pierwszy z kunsztów ludzkich, 
rolniciwo, którego potrzebę i pierwotne zas 
sady samo przyrodzenie wskazało. Ten zar 
rodowy związek między ziemią i ludzmi, sta» 
nowi siłę ciał politycznych. Kray, zanied- 
buiący rolnictwo, rzadko ma dobre prawa. 
Urządzenia nie mogą tam mieć cechy wiel. 
kości, a tém mnićy liberslnych wyobrażeń, 
Wszyftkie ludy, których pomyślność trwałą 
bsła, tea stan kwitnący winne są pieczołos 
witemu rolnictwu,  Uważsycie WPanowię 
stary Egipt. Żaden Kray nie znał lepićy 
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Źródeł sżczęścia j cywilizacyj, gdyż żadeń ` 
Xray nie posnaął daley pracowitości i przes 
mysłu w rolnictwie, Jakiegoż poszanowania 
nie odbierało rolnictwo u Rzymian! Godta 
tego szanownego kunsztu, stały się pierwsze- 
mi woiennemi ich znakami, W naypiekniey- 
szych czasach Rzymu, maypierwsi Mężowie 
trudoili sią rolnictwem, Cyncynat i Attilius 
trzymali się płoga, gdy im ofiarowana dos 
wódatwo nad woyskiem, Czyliż w Chinach 
roloictwo mie iest źródłem owéy pomyślno- 
ści, owego ogromnego zaludnienia, nad któ. 
rém się dziwimy? Władca tamteyszy ma 
płog wposzanowaniu, a prowadząc go, nie 
sądzi, ażeby przez to uchybisł godności 
swoićy.** 

„Niezbitą zatóm iefi prawda; iż rolnie 
ctwo ilt naydzielnieyszą podporą Pańftw, i 
powinno bydź mieuftannym celem zachęceń 
i pieczy mądrego i oycowskiego Rządu, 
Rząd taki pomiędzy kraiowcami znaydzie 
zawsze prolłotę obyczsiów , siig w woysku, 
miłość do OQyczyzny, potęgę i chęć bronie 
nią oney.'* 

„Skandynawiia, przez swoie położenie; 
przez istotę swoićy ziemi, przez charakier 
swoich mieszkańców, przeznaczoną iest do 
używania szczęscia, którego rys WPanóm 
rzuciłem, Kiedy Kray ten cie ma nic do życ 
Czenia, a tém mniey do lękania się, zosta: 
wać będzie na przyszłość pod wpływem jee 
niiuszu f miłości Oyczyzny mieszkańców 
swoich. Wszyscy szlachetni mężowie, iakies 
gokolwiek bądź rzędu, wszyscy ludzie, któ- 
rzy wszczęściu swoich bliźnich własae znays 
duią, przykładać się będą do pomnożedią 
handlu i przemysłu roloictwa,.** 

„„Ubogacaycie więc Mości Panewie role 
nictwo Waszemi użytecznemi doftrezeńami ; 
stosuycie do Skandynawskiey ziemi odkrya 
cia inoych Narodów, a będziecie mogli pos 
wiedzićć do siebie; ,„„Poswięcamy prace va- 
sze dobru wolnych ludów; uczymy ie cenić 
skarby ziemi, tey żywiącey matki, która 
tak dobroczyoną iek dla swoich dzieci, sko. 
ro umieją poważać iey niewyczerpane skare 
by.'** Pomyślność i błogosławiebstwa wya 
nagrodzą WPanów za ich usiłowania. Tak, 
Mości Panowie, nie zawiedziecie się w nar 
dziciach Waszych; Wasi współziomkowie 
będą cenić Waszą pracę, ich wdzięczność 
nagrodzi Wasze mozoły, a ich szacunek ue 
czci pamiątkę Waszą.“ 
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